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«(Kowa Reforma" wychodzi dwa razy dziennie,
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Przesilenie w krajm.
(Telefonem).

Cesarz o przesilenia.
Wiedeń, 22 kwietnia 

Dzienniki tutejsze donoszą, że w ś r ó d  epi ­
s k o p a t u  p o l s k i e g o  w i d a ć  e h ę ć  us t ą ­
p i e n i a  i w y r a ż a j ą  n a d z i e j ą ,  że przyj 
d z i e  do k o mp r o mi s u .  Nadzieję taką wy­
raził też, jak zapewniają dzienniki, cesarz w 
czasie wczorajszego posłuchania prezydenta 
ministrów. W kołach politycznych zapewniają, 
i e  cesarz wobec hr. Stuergkha z największym 
naciskiem wyraził konieczność usunięcia tru­
dności w sprawie reformy wyborczej galicyj­
skiej, która musi być załatwiona. 

„N. W. Tageblatt8 oświadcza, że cesarz miał 
llę wyrazić: „Musi pójść. Są pewne rzeczy, 
które muszą być zrobione8.

—  +■
Wiedeń, 22 kwietnia.

Konferenoye posłów z biskupami. — Biskup! u hr. 
Stusrgkha. — Deoyzya zapadnie w tym tygodniu — Gło 
sy  prasy wiedeńskiej. — Ustąpienie ura Bobrzyńskiego. 
Kierownioiwo namiestnlotwa. — Wysunięci ) kandydatury 
k r. Pawła Sapiehy. — Propozyoye kompromisowe. — Dr 
Bobrzyński dymisyi nie cofnie. — Wiadomości o przesila 
ólu ministeryalnem przedwozesne. — Możliwość ustępstw.

Przybyło tu wczoraj wielo posłów sejmowych 
* grupy narodowo demokratycznej i centrom. 
Dzisiaj przybywają tu inni posłowie z grup 
opozycyjnych. Przybyli joż posłowie prowadzą 
fc bawiącymi w Wiednia biskupami polskimi 
bardzo gorliwe narady.

Arcybiskup T e o d o r o w i c z  był wczoraj na 
onferencyi u ministra Hus s a r ka .  Członko­

wi® episkopatu polskiego konferowali też wczo­
raj z prezydentem ministrów. Dzisiaj lnb jutro 
Oczekują tu przybycia marszałka G o ł u c h o w -  
e k i e g o .  Decyzya wedle zapewnień z kół pol­
skich, ma zapaść bardzo szybko, a mianowicie 
jeszcze w bieżącym tygodniu.

W sprawie pogłosek o m o ż l i w o ś c i  p r z e ­
s i l e n i a  g a b i n e t o w e g o  z powoda zajść 
w Galicyi oświadcza „Neues Wiener Tageblatt8, 
że n ie  ma do t e g o  ż a d n e g o  po wo du ,  
a l b o w i e m  do s a n a c y i  s t o s u n k ó w  po­
l i t y c z n y c h  w G a l i c y i  ni e  może  s i ę 
p r z y c z y n i ć  w y m i a n a  m i n i s t r ó w  t y l ­
k o  r a c z e j  w y m i a n a  s t r o n n i c t w .

„W. Allg. Ztg“ oświadcza, że fakt ,  iż 
z n a j w y ż s z e j  s t r o n y  z n a j w i ę k s z y m  
n a c i s k i e m  w y r a ż o n o  ż y c z e n i e ,  aby  
t o k o w a n i a  d o p r o w a d z i ł y  do p o my ś l ­
n e g o  r e z u l t a t u ,  ni e  p o z o s t a n i e  bez  
Wp ł y w u  na d a l s z y  r o z w ó j  s pr awy .

Dzienniki tutejsze zresztą z a j mn j ą  k r y ­
t y c z n e  s t a n o w i s k o  w o b e c  e p i s k o p a ­
tu p o l s k i e g o .

W „N. W. Tageblatt" wyraża poseł Ste in-  
w e n d e r  ubolewanie, że tak wysoko stojące o- 
sobistości, jak biskupi polscy galicyjscy, prze­
szkadzają ugodzie obu kraj zamieszkujących na 
rodowości.

„N. Fr. Presse" wywodzi, że szlachta kon­
serwatywna, która czuje się politycznie i mo­
ralnie związaną paktem, zawartym w Wiedniu, 
korzysta z wystąpienia biskupów, aby się u- 
Wolnić od objętych zobowiązań. Co się tyczy 
kiskupów, to stanowisko ich można wytłoma- 
czyć tylko j a k i e m ś z a ś I e p t e n i e m. Dzien­
nik przypomina wystąpienie hr. Bobrióskiego 
W Petersburgu, który żalił się na upośledzenie 
i prześladowanie Rosyan w Galicyi. Już po­
przedniemu namiestnikowi Galicyi hr. Potockie­
mu czyniono zarzut, że popiera moskalofilów. 
Zachowanie się biskupów polskich musi wywo 
łać u Rusinów wrażenie, jakoby i z tej także 
strony spotkali się z zaciętą nienawiścią, gdyż 
przecież i n t e r e s  r e l i g i j n y  p o w i n i e n  
do t e g o  przeć ,  a b y  w s t r z y m a ć  n i e ­
b e z p i e c z e ń s t w o ,  g r o ż ą c e  ze s t r o n y  
p a n s l a w i s t ó w .  Polscy biskupi, którzy pro- 
Wadzą politykę, mogącą popierać rozszerzanie 
fiię schyzmy, polscy biskupi, którzy nie widzą, 

wprawdzie nie pracują dla króla pruskiego, 
*1® dla cara rosyjskiego. . .  tego jeszcze nie 
było. Biskupi polscy sprawili panslawistom —■ 
kończy ł?N. Fr. Presse" — wielką radość.

Do się tyczy stanowiska namiestnika, zdania 
M  zgodne, że obecny namiestnik dr Bobrzyń- 

ustąpi. W kwestyi osoby jego następcy sy­
na cy a j es t  z u p e ł n i e  n i e w y j a ś n i o n a ,  
sienniki tutejsze przynoszą różne kombinacye, 

w których wymieniają różnych wyższych urzęd­
ników polskich, jak szefa sekcyi K l e e b e r g a ,  

meprezydenta namiestnictwa G r o d z i c k i e ­
go  i delegata namiestnictwa w Krakowie Fe- 

or o w ic z a, jako przyszłych kierowników na- 
t v n T ictWa Syryjskiego. — Są to  j e d na k
Porv°i.k<Vn J> in a cy e> P o z b a w i o n e  do tej  
v u r y  p o d s t a w y .

-Polnische Nachrichten8 zaś, otrzymnjące m-

formacye z kół polskiej partyi ludowej, dono 
szą, że akcya biskupów polskich doznaje silne­
go poparcia ze strony biskupa krakowskiego 
ks. Sapiehy, który stara się o nominacyę księ­
cia Pawła S a p i e h y  na n a mi e s t n i k a  Ga­
l i cy i .

„Polnische Nachrichten" donoszą też o pro- 
p o z y c y i  k o m p r o m i s o w e j ,  j a k a w y s z ł a  
ze s t r o n y  e p i s k o p a t u  p o l s k i e g o  i 
c e n t r u m,  z m i e r z a j ą c e j  do w y e l i m i ­
n o w a n i a  z p r o j e k t u  o r d y n a c y i  wy ­
b o r c z e j  p o s t a n o w i e ń  o d w u m a n d a t o -  
w y c h  o k r ę g a c h  w 6 mi as t ac h .  Postano­
wienia te zwalczają głównie Wszechpolacy. — 
P r o p o z y c y a t a  s k i e r o w a n a  j e s t  wręcz  
p r z e c i w  d e mo kr a t o m.

Druga propozycya fcompronrsowa domaga się, 
jak wiadomo, p o d w y ż s z e n i a  l i c z b y  człon­
k ów  W y d z i a ł u  k r a j o w e g o  z 7 n a8 ,tak 
że Wydział krajowy skiadałby się z 8 człon­
ków bez praw dyrymowania ze strony mar­
szałka.

„N. Fr. Presse" przynosi również szereg in- 
formacyj o propozycyach kompromisowych od 
osoby, jak twierdzi, poinformowanej we wszyst­
kich szczegółach sprawy. — Następujące trzy 
punkty tworzą główny przedmiot obecnych ro­
kowań:

1) s p r a w a  s t w o r z e n i a  p r a g m a t y k i  
s ł u ż b o w e j  dl a  n a u c z y c i e l i  w Gal i cyi .  
Kwestya ta jest, jak twierdzi dziennik, główną 
przyczyną oporn episkopatu polskiego przeciw 
reformie wyborczej. Biskupi wskazują na agi- 
tacyę, jaka wdrożona została w kraju przez 
stronnictwa radykalne, aby pozyskać nauczy­
cieli. Agitatorzy przyrzekają nauczycielom zmia­
nę krajowej ustawy szkolnej w duchu radykal­
nym i w duchu polepszenia materyalnego poło­
żenia nauczycieli. Aby przeciw temu wystąpić, 
twierdzą biskupi, że należałoby do nowej ordy­
nacyi krajowej przyjąć postanowienie, że wszy- 
s t k i e  z mi a n y  u s t a w  s z k o l n y c h  kr a ­
j o w y c h  mo g ą  n a s t ą p i ć  t y l k o  k wa l i f i ­
k o w a n ą  w i ę k s z o ś c i ą .  Biskupi wyraźnie 
oświadczają, że przeciw reformie wyborczej w 
duchu zawartego kompromisu nic nie mają, o 
ile także stronnictwo konserwatywne jej się 
nie sprzeciwia

2) K w e s t y a  d w u ma n a  at o  wy  ch okrę­
gów  w y b o r c z y c h  w m i a s t a c h  w s c h o ­
d n i e j  G a l i c y i .  3) S p r a w a  u t w o r z e n i a  
n a r o d o w e j  k u r y i  r u s k i e j  w y b o r c z e j ,  
przeciw czemu oświadcza się episkopat polski, 
ponieważ obawia się, że przyznanie tej kuryi 
wywoła z  czasem inne koncesye, które sprowa­
dzą rozdział kraju.

Z tej samej informowanej strony otrzymuje 
dziennik potwierdzenie wiadomości, że namiest ­
ni k  B o b r z y ń s k i  i s t o t n i e  w n i ó s ł  po ­
d a n i e  o d y m i s y ę  i że od t e g o  ż ą d a n i a  
ni e  ods t ąp i .  W obecnych rokowaniach na­
miestnik i stronnictwa blokowe nie biorą udzia­
łu. Namiestnik zaś oświadczył S t u e r g k h o w i ,  
że pod  ż a d n y m  w a r n n k i e m  n i e  bę­
dz i e  p r z e p r o w a d z a ł  n o w y c h  w y b o ­
rów.

Zdaje się-— powiada dalej „N. Fr. Presse"—- 
te b i s k u p i  p o l s c y  ni e  w y t r w a j ą  na 
s w o j e m  s k r a j n e m  s t a n o w i s k u  i o ka ­
z u j e  się, że b i s k u p i  b y l i  w b ł ędz i e .  
Obawy, jakie co do pewnych zajść w czasie 
rokowań kompromisowych i przeciw samemu 
kompromisowi podnieśli, będą prawdopodobnie 
w obecnych rokowaniach z ministrami usunięte. 
Wiadomości o przesileniu w ministerstwie dla 
Galicyi są przedwczesne i mogłyby się stać ak- 
tualnemi dopiero wtedy, g d y b y  p o l s k i e  
s t r o n n i c t w o  I n d o w e  i s t o t n i e  p r z e ­
s z ł o  do o p o z y c y i .

Ze Lwowa donosi „N. Fr. Presse": Potwier­
dza się, że przyw ódcy o p o z y c y j n e g o  c e n ­
t rum z w ł a s n e j  i n i e y a t y w y  z g ł o s i l i  
s i ę  do r z ą d u  z p r o p o z y c y ą  r o z p o c z ę ­
c i a  n o w y c h  r o k o wa ń .  Rząd w drodze te­
lefonicznej u p r o s i ł  ma r s z a ł k a  Gołuchow- 
s k i e go ,  aby  w p ł y n ą ł  na k o n s e r w a t y ­
s t ó w  w s c h o d n i o - g a l i c y j s k i c h  w du­
chu p o r o z u mi e n i a .  Marszałek udał się na 
naradę grupy autonomistów, którzy obradowali 
pod przewodnictwem posła G a r a p i c h a .  Au-  
t o n o mi ś c i ,  którzy rozważyli wszystkie ewen­
tualności, wywołane rozbiciem reformy wybor­
czej, o ś w i a d c z y l i  g o t o w o ś ć  do p o d j ę ­
c i a  r o k o w a ń  i do p e w n y c h  u s t ę ps t w.  
Zastępcom tej grupy, udającym się do Wiednia, 
udziolono szczegółowych dyrektyw. W czasie 
narad kilku mówców zarzuciło przywódcom 
większości polskiej, że n a l e g a j ą  na r o z ­
w i ą z a n i e  S e j mu  i wyraziło ubolewanie, że

nawet naród owi-demokraci wraz z pos. S k a r b ­
ki em udają się w tym celu do Wiednia.

Konferencye u hr. Stusrgkha.
Wiedeń, 22 kwietnia.

„Poln. Korresp." donosi, że wczoraj konfero­
wali posłowie G ł ą b i ń s k i  i hr. S k a r b e k  
z ministrem Z a l e s k i m  w sprawie reformy wy­
borczej.

Po południu przyjął oba hr. S t ue r g kh ,  
przed którym wobec min. Zaleskiego oświad­
czyli, że ich stronnictwo tylko pod tym warun* 
kiem zgodzić się może na załatwienie reformy 
wyborczej w obecnej sesyi, j e ż e l i  w pr o j ek ­
c i e  p o c z y n i o n e  b ę d ą  zmi any .  Gdyby to 
nie nastąpiło, r o z w i ą z a n i e  Se j mu  j e s t  
n i e u n i k n i o n e.

Hr. S t u e r g k h  przyjął także przedstawicie­
la klubu centrum, ks. C z a r t o r y s k i e g o .

Wiedeń, 22 kwietnia.
„Polnische Korrespondenz* donosi: Z powo­

du przyjęcia czeskich posłów, nie mógł prezy­
dent ministrów wczoraj kontynuować konferen- 
cyi w kwestyi galicyjskiej reformy wybor­
czej.

Stanowisko dra Bobrzyńskiego.
Lwów, 22 kwietnia.

„Gazeta Lwowska8 donosi w telegramie z 
Wiednia: N a m i e s t n i k  B o b r z y ń s k i  po­
dał  s i ę  do dymi syi ,  bez  w z g l ę d u  na 
to, c z y  d e c y z y a  r z ądu  z a p a d n i e  za 
r o z w i ą z a n i e m  c z y  też  za odroczeniem 
Sejmu.

O aracbomienie Sejmu czeskiego.
( Telegr. „Nowej Reformytt.)

Wiedeń, 22 kwietnia. 
Na zaproszenie prezydenta ministrów zjawili 

się wczoraj u niego posłowie czescy na Sejm, 
celem omówienia sprawy umożliwienia sesyi 
Sejmu czeskiego z ograniczonym programem 
pracy. W konferencji brał także udział mini­
ster spraw wewnętrznych H e i n o 1 d. Prezydent 
ministrów przedstawił powody finansowej i po­
litycznej natury, które skłaniają rząd do poru 
szonia planu zwołania sesyi Sejmu czeskiego, 
poczem omawiał program ewentualnej sesyi. — 
Wywiązała się dysknsya, w której zabierali 
głos wszyscy zaproszeni. Posłowie oświadczyli, 
że zbadają bliżej propozycyo rządu i przedłożą 
je stronnictwom swoimi

Wiedeń, 22 kwietnia. 
Wczoraj po południu zjawili się u prezyden­

ta ministrów przywódcy stronnictw czeskich, 
którym hr. S t u e r g k h  p r z e d s t a w i ł  ko­
n i e c z n o ś ć  u r u c h o m i e n i a  S e j mu  c z e ­
s k i ego .  Posłowie czescy oświadczyli, że pro- 
pozycyę prezydenta ministrów przedstawią w 
swoich klubach, oświadczyli jednak, że żadnych 
konćesyi politycznych za zastanowienie obstrak- 
cyi niemieckiej nie dadzą. P o s ł o w i e  czescy  
o b s t a j ą  p r z y  i u ne t i m . mi ędzy n o w ą  
o r d y n a c y ą  k r a j o w ą  a ur e gul o wani e m 
k w e s t y i  j ę z y k o w e j .

Uchwały Rady ministrów.
(lei „N. Reformyu).

Wiedeń, 22 kwietnia.
Na wczorajszem posiedzeniu wspólnej Rady 

ministrów postanowiono tak dłngo n ie  o d w o ­
ł y w a ć  r e z e r w i s t ó w  z B o ś n i  i H e r c e ­
g o w i n y  i z Da l ma c y i ,  d o p ó k i  w o j s k a  
s e r b s k i e  z pod S k u t a r i  ni e  b ę d ą  w 
z u p e ł n o ś c i  w y c o f a n e .

W sprawie podwyższenia kontyngentu rekru­
ta ostatecznej decyzyi nie powzięto. Zdaje się 
jednak, że sprawa ta będzie odroczona do je­
sieni.

Postanowiono też ze względu na niewyja­
śnione stosunki wewnętrzne  ̂ z w o ł a ć  del ega-  
c y e  d o p i e r o  w j e s i e n i .

Car nie ledzie do Berlina.
(Telegr, „A7. Reformy^).

Wiedeń, 42 kwietnia.
„Wiener Allgemeine Zeitung" donosi z Pe 

tersburga, że car nie uda się do Berlina na 
ślub córki cesarza Wilhelma. —  O d p o w i e d ź ,  
j a k ą  c a r  swego  czasu^ u d z i e l i ł .  że 
s p o d z i e w a  się,  iż b ę d z i e  mó g ł  p r z y ­
b y ć  do Ber l i na,  b y ł a  t y l k o  p r z y g o t o ­
wan i e m o dmo wy ,  jaka teraz nastapi.

n  pum.
(:Telegr. „N, Reformyu).

Odpowiedź państw sprzymierzonych.
Wiedeń, 22 kwietnia.

Podpisanie preliminarzy pokojowych przewle­
ka się z powodu nowych żądań Serbii, która 
domaga się zasadniczego u z n a n i a  ż ą d a n i a  
o o d s z k o d o w a n i e  w o j e n n e ,  jakoteż spro­
stowania uchwalonych na konferencyi ambasa­
dorów w Londynie północnych i północno-wscho­
dnich granic Albanii.

Petersburg, 22 kwietnia.
„Rnssk. Słowo" donosi, że rosyjscy posłowie 

w Belgradzie i Sofii otrzymali polecenie ud Bie­

l e n i a  r z ą d o m  z c a ł y m  n a c i s k i e m  p rzy ­
j a z n e j  r a d y ,  a b y  n i e  z a o s t r z a ł y  sy -  
t u a c y i  k w e s t y ą  g r a n i c  i p o d z i a ł u  
z d o b y c z y .

Belgrad, 22 kwietnia.
Odpowiedź państw bałkańskich została wc^)- 

raj wręczoną przedstawicielom mocarstw.
Sofia, 22 kwietnia.

Odpowiedź państw związkowych została wczo­
raj wręczoną. Sprzymierzeni proszą ponownie 
mocarstwa, aby dopuściły zasadę odszkodowa­
nia wojennego. Przyjmują oni pośrednictwo i 
zastrzegają s*bie w toku rokowań omówienie 
z mocarstwami sarawy wysp, oraz ostatecz­
nego uregulowania granicy w Tracyi i granicy 
albańskiej.

Bombardowanie Skutari.
Wiedeń, 22 kwietnia.

Mimo ogólnego przekonania, że podpisanie 
preliminarzy pokojowych lada chwila nastąpi, 
C z a r n o g ó r a  t r wa  d a l e j  w s wo i m upo­
rze. Wszystkie dzienniki donoszą zgodnie z Ko­
tom, że ostrzeliwanie Skutari na nowo podjęto 
i że tylko część wojsk serbskich opuściła Sku­
tari. Pozostałe wojska serbskie zaś, przebrane 
w mundury żołnierzy czarn ogćm ieh , biorą u- 
dział w szturmie generalnym na Tarabosz, któ­
ry wczoraj wieczorem się rozpoczął. Szturm 
ten jest nadzwyczaj gwałtowny.

Zagrożenie.
Wiedeń, 22 kwietnia. 

»N. Fr. Presse8 donosi z Kotom: Przybył tu 
anstryacki torpedowiec „Mewa8, na którego po­
kładzie znajdował się oficer z okrętu francu­
skiego. Oficer ten udaje s ę do Cetynii, aby 
wezwać króla Mikołaja imieniem floty między­
narodowej do wycofania wojsk z pod Skutari 
i wstrzymania oblężenia. Oficer zagrozi w prze­
ciwnym razie, źe miasta Antivari, Duicigno I 
San Giovanni di &edua bodą obsadzone przez 
oddziały wojska międzynarodowego. Dotąd je* 
dnak niema wiadomości, czy oficer ten przybył 
już do Cetynii i wręczył królowi ultimatom flo­
ty międzynarodowej.

Bojkot towarów austryackich.
Belgrad, 22 kwietnia.

Na zebraniu kupców uchwalono rezolucyę, 
domagającą się p r z y s p i e s z e n i a  b o j k o t u  
t o w a r ó w  a u s t r y a c k i c h  i wę g i e r s k i c h .  
Kupcy odparli też zarzut, jakoby okazali się 
niewdzięcznymi wobec kupców wiedeńskich, al­
bowiem wszystkie swoje zobowiązania speł­
nili.

O wydanie jeńców.
Konstantynopol, 22 kwietnia.

Porta zawiadomiła ambasadora niemieckiego, 
że przyjmie postawione prźez Greków warunki 
co do powrotu jeńców. 5000 jeńców tureckich 
wysadzonych będzie w Mersinie. Grecy wyco­
fają swe wojska z Chios.

Ateny. Potwierdza isię, że krążownik grecki 
wraz z dwoma torpedowcami krążą w pobliża 
Port Said, aby przeszkodzić za każdą cenę wy­
jazdowi krążownika „Hamidje".

Mowy arcybls&np wiedeński.
Wiedeń. „Wiener Ztg.8 ogłasza zamianowanie 

proboszcza opactwa w Klosterneubnrgo, F r y ­
d e r y k a  P i f f l a  księciem arcybiskupem wie­
deńskim.

Strajk na Górnym Śląsku.
Bytom. Z powodu rnchu strajkowego w re­

wirach górnośląskich w c z o r a j  25 000 r o b o ­
t n i k ó w  ni e  s t a n ę ł o  do pracy.

Strajk w Belgii.
Bruksela. Wedle informacyj z centrów prze­

mysłowych sytnacya strajkowa się nie zmieniła. 
W Larouyier zdezertowało dwóch żołnierzy puł­
ku flamandzkiego. Strzelając na patrol, który 
ich ścigał, z a s t r z e l i l i  j e d n e g o  ż o ł n i e ­
rza. Dezerterów dotąd nie ujęto.

Spór bułgarsko-serbski.
(Telegr, „ Nowej Reformy*.)

Sofia, 22 kwietnia.
Bołgarska akademia umiejętności rozesłała 

do słowiańskich akaderaij i towarzystw nauko­
wych pismo, w którem dowodzi, że w stuleciu 
przeprowadzonych prac filologicznych słowiań­
skich stwierdzoęo niezbicie bułgarski charak­
ter Macedończyków. Gdyby tedy obsadzono te 
terytorya Serbami, podkopałoby to słowiańską 
wzajemność.

Um ów  a u s trya c k o -b u łM o  (?).
Londyn, 22 kwietnia. 

„Daily M ail" donosi, że między Austryą a 
Bułgaryą zawarto umowę co do wzajemnego 
poparcia się na wypadek wojny z Serbią.

Wiedeń. „Reichspost8, powtarzając depeszę 
podaną przez londyński „Daily Mail", oświad­
cza, że w i a d o m o ś ć  ta w t e j  f o r m i e  ni e  
j e s t  p r a wd z i wą .

Rekonwalescencya papieża.
(Telegr. „N. Reformy*).

Rzym, 22 kwietnia.
„Corriere dTtalia" donosi, że s t a n  s i ł  pa­

p i e ż a  j e s t  t r w a l e  d o b r y m a podnosi go 
zwiększone przyjmowanie pokarmów. Papież 
pragnie zająć się sprawami Kościoła, jednakże 
lekarze zalecają mu jeszcze spokój. Papież za 
dwa lub trzy dni będzie mógł opuścić łóżko. 
Wczoraj byli w Watykanie brat papieża, sio­
strą, siostrzenica i knzyni i rozmawiali z pa­
pieżem dłuższy czas.

Telegramy
z dnia 2 2  kwietnia.

Kopenhaga. Umarł rzeźbiarz! prof. Wilhelm 
B i s s e n.

Konstantynopol. Bułgarzy wypuścili na wol­
ność tureckich urzędników cywilnych; dotąd 
przybyli tu wali i inni urzędnicy z Adryano- 
pola.

Konstantynopol, Policya w tfmyrnie wykryła 
w jednym greckim domu bombę. Kilka osób a- 
resztowano.

Konstantynopol. Ruch arabskiej partyi re­
formy w Beyruth wzbudza zaniepokojenie u 
rządu.

Z sali sądowej.
Kraków, 22 kwietnia.

Jak już wspominaliśmy we wczorajszem po- 
południowem wydaniu, przed trybunałem sądu 
przysięgłych rozpoczęła się wczoraj rozpraw# 
przeciwko p. Janowi Piętce, oskarżonemu przez 
p. Okołowicza, dyrektora Polskiego Towarzy­
stwa emigracyjnego, o oszczerstwo, popełnione 
drukiem.

Proces, ciekawy ze względu, iż rzuca jaskra­
we światło Da metody, jakich używa w walce 
z instytucją emigracyjną grono jego nieprzyja­
ciół, dotyczy listu, ogłoszonego przed dwoma 
laty przez p. Piętkę w „Przewodniku emigra­
cyjnym Towarzystwa im. św. Rafała" i prze­
drukowanego następnie przez „Monitora8. List 
ów miał pochodzić od Adolfa Nowickiego, mło­
dego emigranta, który uskarża się *w nim, iż 
pragnął zwrócić się pod opiekę Towarzy*twa 
św. Rafała, lecz w Krakowie napadnięty został 
przez agentów P. T. E , którzy sprzedali mu 
fałszywy paszport i oszukawszy na 200 koron, 
wysłali na zakazaną w Austryi i bojkotowaną 
przez kartel okrętowy agencyę „Atlantic Ex- 
press" w Rotterdamie".

Trybunałowi przewodniczy radca sądu Obtu- 
łowicz, oskarżenie wnosi w imieniu p. Okołowi­
cza adw. dr Roman Bogdani, oskarżonego p. 
Piętkę broni adw. dr Gluziński.

O s k a r ż o n y  p. P i ę t k a  do winy się nie 
poczuwa i opowiada w jaki sposób otrzymał 
ów list i twierdzi, iż przed ogłoszeniem go na* 
brał przekonania, co do jego autentyczności.

Dr B o g d a n i :  Pomiędzy otrzymaniem listów 
od rzekomego Adolfa Nowickiego, a ogłoszeniem 
go drukiem upłynął prawie miesiąc czasu. Jak 
wynika z pańskich listów, które tu przedkła­
dam, oddając list ów do druku, wiedział pan 
już dobrze z wyjaśnień otrzymanych tymczaso­
wo od starszego brata Adolfa, Czesława Nowic­
kiego w Szmańkowcacb, że Adolf ani o istnie­
niu Tow. św. Rafała, ani o istnieniu P. T.- E. 
nic nie wiedział, a kartę okrętową kupił w obec­
ności świadków u agenta Rosenbacha w Czort- 
kowie.

Osk.  P i ę t k a :  Nie byłem pewny, gdyż list 
zawierał niektóre fakty prawdopodobne.

O s k a r ż y c i e l  p. Oko ł :  A w jakim celu 
numer gazety z tym artykułem rozsyłał pan do 
wszystkich starostw, Rad powiatowych, stowa­
rzyszeń, redakcyi i t. d. a nawet, jak świadczy 
załączony do aktów kopia! Tow. św. Rafała, 
poczynił pan z załączeniem odpisów tego listu 
doniesienia do zagranicznych kompanii okręto­
wych? Czy nie wypadało raczej poczekać na 
wynik śledztwa.

O s k a r ż o n y  — nie odpowiada.
Dr B o g d a n i :  Będąc w dniu 4  sierpnia 

przesłuchiwanym w policji, zeznał pan sam do 
-protokołu, iż zdołał się już przekonać, że list 
Adolfa Nowickiego zawierał szczegóły fałszywe, 
kiedy w jednym z dzienników pojawiła się na 
ten temat notatka, prostował pan ją jako nie­
prawdziwą.

Osk.  P i ę t k a :  Bo protokół policyi był nie 
dokładny.

 ̂Po przerwie przewodniczący odczytuje zezna­
nia świadków, pizesłuchiwauych w Rotterdamie, 
poczem następuje przesłuchanie świadka Czesła­
wa Nowickiego, starszego brata i opiekuna eią£ 
granta Adolfa Nowickiego.

Świadek ten zeznaje, źe był bardzo zdziwio­
ny po otrzymaniu listów p. Piętki z wiadomo­
ścią, iż brat jego chciał jechać za pośrednic­
twem Towarzystwa św. Rafała, ale został napa 
dnięty przez agentów P. T. E. w Krakowie, 
którzy oszukali go na 200 kor. przy sprzedaży 
karty okrętowej. Świadek nie mógł pojąć, jak 
się to stać mogło, gdyż brat Adolf w obecno­
ści jego i innych świadków podróż swą zapła­
cił na ręce ajenta Rosenbacha w Czortkowie, 
do Towarzystwa im. św. Rafała nie mógł zaś 
jechać, gdyż o takiem Towarzystwie ani on, ani 
nikt z jego wsi nie wiedział.

P r z e  w, d r O b t n ł o w i c z : A  umiał wasz brat 
Adolf mówić po niemiecku, bo w Rotterdamie 
miał w tym języka rozmawiać w policyi?

Ś w i a d e k :  Nic nie umiał i nie umie mówić 
po niemiecka. Zresztą brat sam może opowie­
dzieć/ jak to było, bo już wrócił z Kanady i 
jest na wsi.

P r z e  w.: I cóż on mówi o tej sprawie? 
Ś wi a d e k :  Powiada, że wcale Krakowa nie 

widział, bo gdy jechał do Kanady, to się tutaj 
nie zatrzymywał. Spał cały czas W wagonie 

Trybunał uchwala wezwać telegraficznie A- 
dolfa Nowickiego na dzisiejszą rozprawę.

Sw. K r a s i c k i ,  właściciel biura pośr. prac?
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zeznaje, że o listach Adolfa Nowickiego wiedział 
tylko od p. tiętki.

Dr B o g d  ani  i p. Okołowicż energicznie 
eprzeciwiają się zaprzysiężenia tego świadka, 
ponieważ należy on do koalicyi, która do spół­
ki prowadzi kampanię przeciwko P. T. E.

Świadkowie Wójcicki i Dzigda, funkcyona- 
rynsze P. T. E. zeznają, że P. T. E. nigdy ża­
dnego wychodźcy na „Atlantic Express“ nie 
wysyłało, lecz przeciwnie, energicznie zwalcza 
tę agencyę, jako szkodliwą.

Oskarżyciel p. O k o ł o w i c ż  przesłuchiwany 
jako świadek, zeznaje, w jaki sposób przepro­
wadził dochodzenia i wykrył, że list Ad. Nowi­
ckiego został sfabrykowany w Rotterdamie w 
porozamieniu z p. Piętką, któremn i jego wspól­
nikom zależało, aby za pomocą tego „faktu" 
cdyskredytować P. T. E. w opinii publicznej u 
władz i zagranicą. W Rotterdamie w biurze 
„Vaterland“ skłoniono wychodźcę Michała Ger- 
maka, aby list taki pod dyktandem napisał, a 
następnie nknto zeń niebezpieczną broń przeciw 
P. T. E. Świadek dowodzi, iż był jeden tylko epizod 
w oszczerczej walce, prowadzonej przeciwko P. 
T. E. przez Spółkę, w której ważną rolę odgry­
wa p. Piętka.

Wreszcie świadek protestuje przeciwko ode­
rwaniu się dra Gluzińskiego, który Radę Nad­
zorczą P. T. E. nazwał „Towarzystwem wzaje­
mnej adoracyi*. W skład Rady Nadzorczej P. 
t  E. wchodzą bowiem wyb tni przedstawiciele 
wszystkich stronnictw, z których żaden nie dał­
by swego nazwiska na szyld dla nieczystej 
sprawy.

O godz. 3 przewodniczący odroczył rozprawę 
do dnia dzisiejszego.

Kronika.
Kraków, wtorek 22 kwietnia.

K a l e n d a r z y k  k o ś c i e l n y :  Sotera p., Leona 
i Teodora b.

K a l e n d a r z y k  a s t r o n o m i c z n y :  Wschód 
słońca o godz. 4 min. 36; zachód o godz. 6 m. 42, 
długość dnia godzin 14 min. 06.

P r o g n o z a  s t a c j i  m e t e o r o l o g i c z n e j  
w W i e d n i u :  Przemijające mgły, ciepło, częścio­
wo wiatry.

T e a t r  m i e j s k i  i m i e n i a  S ł o w a c k i e g o :  
„ Tajemniczy D2ems*.

O d c z y t  prof. dra Józefa Flacha p. t. „Od Przy­
byszewskiego do Żeromskiego" w auli I. szkoły 
realnej o godz. 6 wieczorem.

K i n o t e a t r  To  w a r z y  s t wa  S z k o ł y  l u d o ­
we j  (ul Podwale 6) przedstawienia w dnie po­
wszednie od godz. 4 ‘30 po południu do 11 wie­
czorem. W  niedziele i święta od godz. 3 do 11 wie­
czorem.

W y s t a w a  o b r a z ó w  i r z e ź b  w Towarzy­
stwie Przyjaciół sztuk pięknych (plac Szczepański),

S a l o n  Z w i ą z k u  a r t y s t ó w  ul. Bracka 1 6, 
dom „pod Meduzą" otwarty od godziny 10 do 1 
w południe.

W y s t a w a  p r z e m y s ł o w a  w domu Towa­
rzystwa technicznego (ul Straszewskiego 1. 28).

T e a t r  m i e j s k i  we  Lwo wi e :  „Łucja z Lam 
■•rumoru".

Wiadomeśo! 060bs8te. Prezydent dr Leo, za­
proszony telefonicznie przez prezydenta ministrów, 
hr. Stuergkha, wyjechał do Wiednia.

Klub demokratyczny Rady miejskiej krakow­
skiej zbierze się dziś o godz. 6 wieczorem na po­
siedzenie w sali konferencyjnej magistratu. Przed 
miotem obrad będzie sprawa przyłączenia Podgórza 
do Krakowa. —  W posiedzeniu tern weźmie udział 
referent Rady miejskiej podgórskiej p. Rolle.

Dyrektor Solski. Warszawski „Kuryer Poran­

ny" donosi, jakoby dyrektor Solski podpisał z dy- 
rekcyą warszawskich teatrów rządowych umowę, 
mocą której staje się artystycznym dyrektorem ko- 
medyi i dramatu.

W Klubie angielskim (Grand Hotel) odbędzie 
się dzisiaj o godz. 8*30. wieczór odczyt prof. W. 
Creizenacha p. t.: „On the Cołour of Othello".

W „Czytelni towarzyskiej" (ul. św. Marka, 18) 
wygłosi we czwartek, dnia 24 b. m. Mr. J. A. Ste- 
yenson, prof. tutejszej szkoły Ansona odczyt pod 
tytułem: „Some impressionB of Canada". Początek
0 godz. 8 wieczór.

Na kolonie wakacyjne w Kochanowie. Polski
amator magik p. Jan Kolinek z Wiednia, znany 
dobrze naszemu miastu z występów, które przed 
dwoma laty cieszyły się wielkiem powodzeniem, 
uproszony przez wydział Tow. kolonii wakacyjnej 
w Kochanowie dla uczniów i uczenie krakowskich 
szkół Indowych i wydziałowych, obiecał zaproduko- 
weć bezinteresownie cały swój olbrzymi a nader 
ciekawy i ogromnie efektowny repertuar sztoki ma­
gicznej, aby przyspożyć funduszów na cele insty- 
tucyi, wysyłającej corocznie około 150 dzieci na 
pobyt letni do Kochanowa. Przedstawienie odbędzie 
się w sobotę i niedzielę 26 i 27 b. m. w sali 
gimnastycznej przy nl. Szlak 1. 3. Początek o go­
dzinie 6 wieczorem. Ceny miejsc: 2 K, 1 K, 50 b.

Dl a ubogich. Jak wiadomo, od dwóch miesięcy 
odbywa się sprzedaż używanej garderoby, obuwia
1 t. p. w stow. „Skrzętność" przy ulicy św. To­
masza 1. 31. Dochód, uzyskany ze sprzedaży, prze­
znacza Towarzystwo na rzecz ubogich. Panie, zaj- 
mojące się zbieraniem, oczyszczaniem i sprzedażą 
wy z wymienionych rzeczy, upraszają najserdeczniej 
te domy, w których znajdą się zużyte czyści gar­
deroby, o łaskawe zawiadomienie kartą korespon­
dencyjną pod airesem Towarzystwa, a osoby upo­
ważnione, posiadające legitymacyę, zgłoszą się w 
oznaczbnym przez szlachetnych ofiarodawców cza­
sie i rzeczy ofiarowane zabiorą.

Odczyt. Na dochód grupy Krak. Tow. „Pomoc 
bratnia" w Zakopanem odbędzie jsię jutro o godz. 
7 wieczorem w Collegium Noyom (sala nr 39) od­
czyt dra Edm. Lipskiego p. t. „Gruźlica w świetle 
wiedzy współczesnej". Wstęp 50 i 20 h.

Z Tow. Stomatologów. Zwyczajne posiedzenie 
Tow. Stomatologów polskich odbędzie się dzisiaj o 
godz. 7 wieczorem w lokalu Instytutu dentystycz­
nego (Rynek główny 1. 22, II. p.). Na porządku 
dziennym: 1) Dr S c h a ł  i t: a) Leczenie ortodon­
tyczne t. zw. uwięzgniętych zębów bez pomocy apa­
ratów; b) O przyosiowem wykłuwaniu się zębów 
stałych. 2) Dr S t e i n b e r g :  „Nowy rodzaj most­
ków".

Nlewykupione zegarki. Wspólne dotąd stowa­
rzyszenie przemysłowe zegarmistrzów, mechaników 
i optyków w Krakowie rozdzieliło się niedawno na 
dwa odrębne stowarzyszenia, jedno zegarmistrzów, 
drugie mechauików i optyków. Przed kilku dniami 
odbyło się posiedzenie wydziału stowarzyszenia ze­
garmistrzów, na którem zastanawiano się n d  spo­
sobem rozdzielenia funduszu dawnego wspólnego 
stowarzyszenia. Na wniosek Instruktora p. Ostrow­
skiego uchwalono fundusz ten rozdzielić na pod­
stawie klaczą, opartego na liczbie członków w oba 
odrębnych obecnie stowarzyszeniach.

Wydział stow. zegarmistrzów zajmował się także 
ciekawą sprawą, mogącą zainteresować szerszy 
ogół.

Prawie u każdego krakowskiego zegarmistrza 
znajduje się po kilkadziesiąt zegarków, danych do 
najrawy, przez sztreg lat oleodbierany^h przez 
właścicieli. Są wypadki, że zegarki oddane były 
j szcze przed 7 laty do naprawy i nie odebrane 
zostały przez właścicieli. Dla zegarm‘strzów wyło­
niła się stąd kwestya prawna, co robić z t\mi 
składami obcych zegarków. Sprawę załatwić ma 
najbliższe wałne zgromadzenie stowarzyszenia. 

Wycieczkę wozami do Ojcowa urządza dnia
11 maja b. r. (w pierwszy dz:eó Zielonych Świąt) 
sekeya turystyczna krakowskiego „Ogniska nau­
czycielskiego". Koszta wycieczki, tbejmujące fur­

manki, obiad, wstęp do grot, oświetlenie, myta, na­
piwki, wynoszą 7 koron od osoby. Uczestnicy mają 
się sami wystarać o przepustki, które wydaje dy- 
rekeya policji w Krakowie, a Btarostwo w pasie 
granicznym (4 mile od granicy). —  Zgłoszenia za 
nadesłaniem udziału przyjmuje do dnia 3 maja p. 
K. Golacbowski, Kraków, ulica Loretańska 1. 16. 
Bliższych informacyj udziela się w soboty od godz. 
5 do 6 wieczorem w lokalu „Ogniska" (Rynek gł. 
1. 29 II p.). —  Liczba uczestników ograniczona. 
Na pisemne odpowiedzi należy dołączyć markę.

Związek pracownic biurowych, handlowych 
i kasowy eh w Krakowie (ul. Mikołajska, 3, I p.) 
zawiadamia, że codziennie z wyjątkiem niedziel 
i świąt odbywają się w Związku od godz. 7— 9 
wieczorem dyżury, na których przyjmuje się wpisy 
nowych członków, oraz udziela się informacji co 
do kursów bucbalteryi, stenografii polskiej i nie­
mieckiej, pisania na maszynie.

Prawo publiczności. „Wiener Ztg." ogłasza: 
Minister oświaty nadał prawo publiczności na rok 
szkolny 1912/13: 1— 4 klasie prywatnego realne­
go gimnazyam Tow. szkoły średniej w Borszczo- 
wie, 1— 4 klasie prywatnego gimnazyum Tow. 
polskiej szkoły średniej w Husiatynie, 1— 4 klasie 
prywatnego gimn. real. żeńskiego Olgi Filppi we 
Lwowie.

Minister oświaty nadał prawo publicznośoi na 
rok szkolny 1912/13 i 1914/15 oraz prawo od­
bywania egzaminów dojrzałości i wydawania świa­
dectw ważnych państwowo, prywatnemu lyceum 
żeńskiemu polskiego Muzeum szkolnego dawniej 
Olgi Filippi we Lwowie.

Pułkownik rosyjski w więzieniu Iwowskiem. 
Pisma lwowskie donoszą: Policya lwowska ujęła 
przed kilku tygodniami niejakiego Stan;sława Jaee* 
wicza pod zarzutem szpiegostwa. Jak się okazało 
w. śledztwie, aresztowany był pułkownikiem rosyj­
skiego sztabu generalnego. Od kilku miesięcy bawił 
we Lwowie. Zjawił się w okresie naprężonych sto­
sunków rosyjsko-austryackich i studyował zapobieg­
liwie zarządzenia wojskowe, ruchy i posunięcia 
wojsk, a także troskliwie zajmował się ruchami 
wśród młodzieży polskiej, zwłaszcza życiem skautów 
i drużyn czy związków strzeleckich. Roztaczaniu 
takiej pieczołowitej opieki Jacewicza nad ruchami 
armii i życiem młodzieży wreszcie kres położyła 
policya. Przeprowadzono drobiazgowe śledztwo, któ­
re obfituje w wiele ciekawych szczegółów. Wyjdą 
one na jaw na rozprawie sądowej, jaka się nieba­
wem odbędzie we Lwowie.

Dla polskich szkół na obczyźnie. W  Winni- 
p<gu w Kanadzie istnieje od paru lat rządowe se- 
minaryum nauczycielskie, do którego przyjmowani 
są uczniowie wyłącznie narodowości polskiej, za­
mierzający przyjąć posady nauczycielskie w takich 
kanadyjskich szkołach publicznych, do których u- 
częszcza znaczniejsza ilość dziatwy polskiej. Nie­
stety program tego seminaryum nie uwzględnia 
wcale nanki języka polskiego, polskiej literatury, 
historyi i geografii, biblioteka zaś seminaryjna za­
wiera tylko książki angielskie.

W  Londynie przy Towarzystwie polskiem (38, 
Charles Sąuare, Hoxton N.) istnieje od roku szkoła 
polska, której celem je3t ochrana miejscowej dziatwy 
p lekiej przed wynarodowien'em i odpowiednie uzu­
pełnianie w kierunku polskiej nauki, jaką dziatwa 
ta pobiera w szkołach angielskich.

I tam i tu postanowiło Polskie Tow. emigracyj­
ne założyć dla użytku uczniów biblioteki polskie. 
Wysyłka książek nastypi w dn:u 3 maja b. r. i przed 
tym terminem przyjmuje ono na cel ten ofiary 
w książkach używanych o treści odpowie dniej. Li­
sta ofiarodawców ogłoszona zostanie w Indowym or­
ganie P, T. E. „Pracy".

Skazanie austryackiego oficera.. Warszawska 
Izba sądowa ogłosiła wjegdaj motywy wyroku, ska­
zującego ua 6 lat rtfbót ciężkich za szpiegostwo 
austryackiego oficera, Robeita Wallocha, poruczni­
ka 40 pułku piechoty.

Sprawa Ronikiera. Pisma warszawskie donoszą:
Izba sądowa odrzuciła podanie Bohdana hr. Roni­

kiera o uwolnienie go za kaucyą z więzienia aż do 
czasu rozstrzygnięcia sprawy.

O napad na p. Buchnera. Z Warszawy dono­
szą: W  głośnej sprawie o napad i pobicie redakto­
ra „Muchy" p. Władysława Buchnera, sprawca na­
pada p. Trejdosiewicz skazany został na miesiąc 
aresztu.

Z kroniki kryminalnej. Z Warszawy donoszą: 
Z więzienia lubelskiego przywieziono tutaj osła­
wionego Dymitra Dzienkowskiego, członka bandy 
Rycaja, sprawcę okrutnego morderstwa na obywa 
telu ziemskim ś. p. Janie Węgleńskim w Świdni­
kach. Bandytę, okutego na rękach i nogaeh, od­
stawiono do karetki więziennej i przewieziono pod 
konwojem pięciu konnych polieyantów do X-go pa­
wilonu w cytadeli.

Dzienkowski z rozporządzenia generał-gnberna- 
tora warszawskiego oddany będzie pod sąd wo­
jenny.

Poiar fabryki. Z Warszawy donoszą: Onegdaj 
o godzinie 8 zrana w fabryce drutu i gwoździ M. 
Wolanowskiego wybuchł groźny pożar. Ogień po­
stał prawdopodobnie od lokomobili w drewnianym 
parterowym budynku, w którym znajdowały się 
"warsztaty, skąd płomienie przerzuciły się na skład 
beczek do opakowania towarów. Po godzinnej wy­
tężonej pracy czterech oddziałów straży udało się 
ogień umiejscowić, a dopiero około połudoia ugasić 
źupełuie. Pomimo te spłonęło 3000 beczek, a war- 
zetaty, glejownia i pralnia poniosły znaczne usz­
kodzenia. Ogólne straty dochodzą do 40.000 rubli, 
.które w części pokryje warszawskie Tow. ubez­
pieczeń.

felaryawici. Z Warszawy donoszą: Do departa­
mentu wyznań obcych wpłynęło sprawozdanie szcze­
gółowe o działalności maryawitów w Królestwie 
Polskiem. Maryawici posiadają 52 kościoły, 126 
kaplic, 53 domy kościelne, 9 domów ludowych, 3 
domy kobiece, 49 szkół freblowskioh, 29 szkół e- 
lementarnycb, 2 kursy dla analfabetów, 1 szkołę 
sztoki kościelnej, 25 sal zajęć dla kobiet h  2 pi­
sma. Poza tem posiadają instytucje dobroczynne, 
kooperatywy, fabryki, warsztaty i t. d.

Mianowania. „Gazeta Lw0WBka„ ogŁsza: Wyż­
szy krajowy sąd w Krakowie zamianował oficjała 
kancelaryjnego, Jana Fedorczyka, starszym oficja­
łem.

Odpowiedzialny redaktor i wydawca: 
Michał Konopiński.

U a c h  p r z e j e z d n y c h .
Kraków 21

NOWY HOTEL NARODOWY, własność dra Adamskiego, 
nl. Poselska, 22. (Gruntownie odrestaurowany. Parkiety, 
światło elektryczne, restauracja, łazienki i stajnia w 
miejscu. Pokoje o 1 łóżku od 1.80 do 3J.0 K, z dworna 
od 3X0 do 7 K.): Rudolf Swolek z Wiednia, Czesław 
Ochmański, S. Gal was, A. Kaciński z Kazimierzy Wiel 
kiej, Karol Janowski z Czernichowa, Szymon1 Buczko 
z Miłkowa, Tekla Wojakiewiozowa ze Skomelny, Józef 
Baroch z Polskiej Ostrawy, dr Marceli Herz z Mszany 
Dolnej, Edward Haack z Zittau (Śląsk), Julia StrUmiń­
ska z Halicza, Eugeniusz Magon z Wiednia, Edward 
Gabański z Tarnowa, Mary a l Justyna Janickie z Ra­
domia, Ignaey Salwatowicz z Kijowa.

HOTEL BELYEDERE, ulica Basztowa, 1. 27, w pobliżu 
dworoa kolej. (Pokoje od 2 koron. Łazienki, restanracya 
i kawiarnia na miejscu): Jan Modrycki z Bielska, dr 
Joachim Różycki z Zawiercia, Antoni Falewicz z Fry­
sztaka, Ksawery Podwiński z Tamowe, Lndwik Gross 
z Brzeska, Stanisław Śmieszko z Andrychowa, Dyonizy 
Aszkenazy z Warszawy, Józef Mttller ze Lwowa, Jan 
Pogod n z Petersburga, Henryk Amaisen ze Złoczowa, 
inż. Antoni Kasperkiewicz, dr Józef Lów* nthal ze Lwo­
wa, Helena Brcwioka s Boguchwały, inż, Antoni Kruh 
z żoną, inż. Jerzy B.iziszewski z Sosnowca, Sylwester 
Strzelczyk z 3:erszy, Józef Happert z Sierszy Wodnej, 
ks. Karol Palfi z Wiednia, Władysław Krysiewicz z Tur- 
liali, Karol Dobrnckl z Budzyuowa, Arnold Kleinzeller 
z Begumina, Tadeusz Krasiczyński z żoną z Warszawy.

Józef Górka Gorczyński
przeżywszy lat 74, po długiej a ciężkiej cho­
robie, opatrzony św. Sakramentami, zasnął w 

Panu dnia 21 kwietnia 1913 r. 
Wyprowadzenie zwłok z domu żałoby pod 1. 7 
przy ulicy Brackiej wprost na cmentarz na­
stąpi we środę dnia 23 b. m. o godzinie 3-ej 
popołudniu. Na ten smutny obrzęd w ciężkim 
żalu pogrążona wdowa, córki, zięciowie i wnu­
czki zapraszają Krewnych, Przyjaciół i Zna­

jomych.

i l o b o M s t o o  ż a ło b n e
odprawione zostanie we czwartek dnia 24 b. m. 
o godz. 10 rano w kościele OD. Kapucynów.

Zakład pogrzebowy Jana Wolnego.

S a n a t o r y u m
dra Romualda Sas Źurakow- 
skiego. Sezon letni od 1 maja.

Pensjonat A. B o r o m
Kraków, Karmelicka 22 ,

pokoje z utrzymaniem. Tamże obiady w miej­
scu lub na miasto.

Kursa telegraficzne.
Wiedeń, 21 kwietnia. Kursa giełdy wiedeńskiej:
Losy: a) procentowe: Austryac. zakładu kredytowego 

obi. prc. z r. 1880 8-proc. 286*—, Austryackiego zakładu 
kredyt, z obi. prc. z r. 1889 3-prc. 256*80, Uregul. Du­
naju z 1870 r. 100 złr. 5-prc. 282*—, Węg. Banku hip. 
po 100 złr. 4-pro. 244*— , Pożyczka serb. prem. po 100 fr. 
5 proc. 116*--, b) bezprocentowe:Budapeszteńskie(Basilica) 
4 złr. 2-/50, Zakł. kred. dla h. i p. po 100 złr. 478*—, 
Clary złr. 40 m. k. 200*—, Pożyczka m. Lubiany 20 złr. 
67 * -, .Czerwonego krzyża austryack. tow. 10 złr. 54*—, 
Czerwonego krzyża węg. Tow. 5 złr. 34*—, Losy fund. 
arcyksięcia Rudolfa 10 złr. 82-— , Tureckie oblig. prem. 
kolei po 400 fr. 240*50, Tureckie oblig. prem. kolei prc. 
243*50, Losy kom. m. Wiednia z 1874 r. 478*—.

Berlin, 21 kwietnia. Austryackie banknoty 85*—. Spiry­
tus — .

Wiedeń, 21 kwietnia. Zamknięcie wczorajszej giełdy po­
południowej notowano:

Akcye: Austr. Zakł. kred. 632* O, węg. Zakł. kredyt. 
826-— , Anglobanku 339-—, Unionbanku 599-—, Lander- 
banku 521*-, Bankyereinu 518-— , Bodencredit li23*—, 
Galicyjsk. Banku hipotecznego 654-— , Akcye praskiego 
Banku kredyt. 658*—, Kolei państwowych 7o0*.;0, kole: 
południowej 132*50, kolei północnej 4960*—, kolei czer- 
niowieckiej 5G*£0, Alpiny 10. I*ć0, Rima Muranyi 7- 9*55, 
Praskiego Tow. żelaznego 3463*— , Fabryki broni 981*—, 
Akcye tureckie tyt. 846*-, Gal. Karp. Tow. naft. 89i*— . 
Obi. węg. indemniz. Renta majowa 84*70, Austr,
renta koron. 8i>*15, Węgier, renta koron. 83*—, 56-letnie 
Listy Tow. kred. ziemsk. 8 *45, 4°/0 Listy Banku hip. 
8^*95, 41/,%  Listy Banku hip. 90*50, 5%  Listy Banku 
hip. —*—, 4 %  Listy Banku kraj. 85*20, 41/2%  Listy 
Banku kraj. 92*-—, 4%  Gal. Obi. propin. 96*—, 4%  
Gal. pożyczka kraj. z r. 1893 84*50,4% pożyczka m. Lwowa 
83*60, 4%  pożyczka m. Krakowa 81*85, Losy tureckie 
242*50, Marki 117*75, Ruble 253\5, Rosyj. pożyczka 
—*— , Skoda 85Ł*—, Powsz. B. depoz. —*—.

Uspts bienie: Przy silnej tenlentyi żywo, węgierskie 
papiery wyżej.

Wiedeń, 21 kwietnia. Cukier 22*30—22*40; 22*85—22*95 
spo ojny. Spirytus i nafta niezmienione.

Berlin, 21 kwietnia. (Zamknięcie giełdy). Nowy Jork 
42 *25, Warszawa krótkie — *—, Wiedeń krótki 859*25, 
Austryackie noty 85*—, Rosyjskie noty 2 1 /..O, Amery­
kańskie noty 419*75, 3%  pruskie konsole 76*90, wło­
skie —*—, 4Y2 prc. polskie listy zastawne — *— , Nie­
miecki bank państwowy 184*25, Austryackie akcye kre­
dytowe 199*25, Berlińskie Towarzystwo handlowe 164*19, 
Diskonto Komandit 18 *37, Austryackie koleje państw. 
159*75, Lombardy 28* Kanada Pacific 2*3*75, Losy 
tureckie 165*ńO, Hohenlohe 171*75, Phónis 270*-, Glei- 
henkirchner 191*8 •, Hamburg - Ameryka Packętfahrt 
148*25, Hausa 314*75, Północny Lloyd 119*15.

Zakład artysty czno-kamieniarski 
i budowlany

JM Kuleszy
naprzeciw cmentarza w Krako­
wie, posiada wielki wybór goto­
wych pomników z piaskowca, gra­
nitu i marmuru. Podejmuje się 
wykonania grobowców w miejscu 
i na prowincyi. Telefon 1359 

24 89 O

Mechanoleczniczy i ortopedyczny

Kraków, nl. Zyfellkiewtcza l. 9.
Oryginalne aparaty Zandera.

Gimnastyka lecznicza. — Leczenie gorącem po­
wietrzem. — Mięsienie i elektryzowanie. — W y­
rób gorsetów, pasów przepuklinowych, sztu­
cznych kończyn itp. — Aparat Roentgena. — 
Leozenie garbów, skrzywień kręgosłupa i koń­
czyn, chorób stawów i kości, gośćca, artrytyzmn, 
chorób serca, otyłości itd. 164 4 10
Zakład otwarty od godz. 9— 1 i 4—6. Teł. 1396.
Dr Merz. Dr Waohtel. Dr Staszewski-i  _________________________

MASAŻYSTA
J ózef Gabryś

t  długoletnią praktyką w zakładach leczniczych, 
posiadający chlubne polecenia z c.k. klinik, poleca 
swoje usługi PP. Lekarzom i P. T. Publiczności. 
169 Kraków, uL Studencka 4. 4 6

@ ] k l e p
do wynajęcia zaraz przy ulicy św. Ja­
na 1. 26. 94 12 o

Potaniało

tclSeyj i Konwersacyl
w języku niem. i franc., udziela się na 
przystępnych warunkach. Ulica Bone- 
rowska 5, III pr 43 25 o

Siwe włosy!
znikają natychmiast po użyciu środka

W. Seeosia ..Wessaa“  farby orzecliowej
K 2*40

Bardzo wielka ilość 
g- nn q . j p r  osób polepszyła swoje zdrowie

'w r  * tdkowe utrzymuje przez ubywanie

'MWLHl MtZECZTSZCUJ.CtCH'

,  S ^ C A 0 V 1H ’A
/środek popularny od dłuższego czasu, ekono- ,
I miesny, łatwy do użycia. Czyszcząc krew, daje się ,
\ zastosować prawie we wszystkich chorobach chro- j 
mcznyeh jakoto : liszaje, reumatyzmy, przestarzałe 1 

1 katary, dreszcze, zatkania, zanik pokarmu u kobiet, j 
\ sraczoły, osłabienie nerwów, brak apetytu, w i 
\ wszelkich zapaleniach, mdłościach, anemii, złem £
Strawieniu i powolnem fonkeyonowanm żołądka J

* P 1 G  UL K I  C A U  7  I N  tą  do nabycia we 
^  wszystkich większych aptekach świata, A 

w PARYŻU  : -Faubourg Saint-JDcnis, 147.

Wynajem automobilów
na godziny, dnie i tygod n ie po cenach um iarkow anych. —  
Z głoszenia przyjm uje: R u d o l f  W a n i e k i  w  g a r a ż u  f i r m y  
R e n z ,  G r o b l e  5 . T e i .  2 5 0 2  i w m ieszkaniu  p r z y  u l i c y  
S z l a k  5 7 \ I  p* 22 22 o

K 2*40 K 4 i K 8.

solone

Wojciech Olszowski
K r a b ó w  172 3 O 

Maty Rynek, rógul. Szpitalnej.

Kto chce je  usunąć powoli i olezna? 
czole, niech użyje środka

w. imm .Mo" m
przetworu przeźroczystego jak woda, po­
dobnego raczej do wody na włosy.
Kopau wypadają włosy lub ma h&piei 
(łuski) na głowie, niech używa wody 
do włosów

Hf. balsamu tezowego
który zawiera czysty, leczący sok brzozy.
Jedynie prawdziwe wyrobu W. Seegera, 
Wiedeń. — Warszawa. Składy we wszyst­
kich aptekach, drogueryach, lepszych per- 

fumeryach i zakładach fryzjerskich. 
Generalny zastępca: Szymon Tiiles, Wie* 
deń II., Taborstrasse 46. 152 7 50

0 0 0 w Krokwie, ot. jagieltofcla £ .10. O® O

ro

2  drukam i L iterackiej w  K rakow ie, u l. Jagiellońska 1 0 ,

wykonuje Druki zwyczajne, Druki 
ozdobne i kolorowe, Książki: nau­
kowe szkolne ze wszystkich działów 
wiedzy, do nabożeństwa, Poezye, 
Broszury, Odezwy, Wydawnictwa 
ludowe, Kalendarze, Roczniki, Cza­
sopisma, tygodniki, Kosztorysy, 
Sprawozdania, Rachunki, Memo­
randa, Książki kupieckie: zwykle 
I do kopiowania, Nagłówki listowe,

Koperty, Cenniki, Katalogi, Reje- 
stra, Prospekty, Kwitaryusze, Ta­
bele, Układy cyfrowe, Zaproszenia 
ślubne, Menu, Programy, Bilety 
wizytowe, Karty I Listy żałobne, 
Adresy, Powinszowania, Karty ko­
respondencyjne, Karty noworoczne, 
Udziały akcyjne, Afisze, wszelkie 
druki dfa Sądów, Urzędów gmin­
nych, parafialnych, Szkól i t  p.

po cenach nader przystępnych, szybko i gustownie, najładniej- | 
szymi modernistycznymi krojami pism, drnHiem czarnym lub U  

kolorowym, ft e i Rzfdcs L K Górtkl. J Telefon Jir *01.

kapustę morawską kiszoną
poleca 147 7 o

Kazimierz Bartoszewski
Kraków, Floryaóska4 9 .

Akademik
biegły korepetytor, poszukuje lekcyj 
lub guwernerki, wyjedzie także za gra­
nicę. Zgłoszenia: A. B. poste restante 
Kraków, za okazaniem legitym. akad. 
Nr 2 7 93. 160 4 0

(Bracia Albertanie)
posługu jący  ubogim

w Krakowie, Kaźmierz, ul. KraKowshaU
Telefon 2 0 6

sprzedają najpowszechniej używane me­
ble gięte, wyplatane lub z siedzeniem 
deszczułkowem, t. j. krzesła, fotele, ka­
napy, bujanki, taborety biurowe i sa­

lonowe.
Również przyjmują krzesła do wypla- 

tania* naprawy i politurowania.
Krzesła i stoły do wypożyczania są 

na składzie. 131 17 O
Wycieraczki kokosowe, oraz własnego 

wyrobu plecione trzcinowe, w różnych 
wielkościach.

Chodniki kokosowe do kościołów, 
urzędów na schody, korytarze i do przed­
pokoi.

Założony w roku 1872

Zakład a r M o o - k a m iń M

Kraków, ul. Rakowicka 7, tai. 462
wykonuje grobowoe i pomniki, tak w miejscu jak 
na prowinoyi, oraz poleca wielki wybór pomni­
ków gotowych z piaskowca, marmuru i granitu.

31 89 0

Zdolny korepetytor
słuchacz II r. filozofii, poszukuje lekcyj, 
głównie w zakresie filologii klas. i ma­
tem. Zgłoszenia pod adr.: O. F., Uni­
wersytet Jagiell., Kraków. 166 3 o

Uczeń.
na ukończeniu siódmej klasy gimnazyal- 
nej, poszukuje miejsca wolnego aspi­
ranta w aptece. Zgłoszenia pod W. G. 
170 przyjmuje Administracja „Nowej 
Reformy". 170 3 O

Bonerowska 5, III p.
P o k o je  u m e b lo w a n e  na czas krótszy 
i dłuższy, z całodziennem utrzymanieni.

41 21 o

L @ v r a n s
P e n M  Central.

Jedyny pensyonat polski.
Ceny przystępne.

Dojazd statkiem z Rjeki (Fimne) lub 
tramwajem elektrycznym z Abacyi-Mati- 
tuglie. 128 26 o

Najpiękniejsze, najtańsze, najpraktyczniejsze.

Ś w i e c e n i e
GAZEM POWIETRZNYM

wilii, pałaców, dworów, kościołów, szkół, hoteli. 
Żądać ilustr, prospektów. — Wyłączne zastępstwo

In t .  A . J a s trz ę b sk i,  Lwfw, w  2.
367 36 O

Rządca drukarni I *  K . Górski,


